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Monarchya Anstryacka.
R z e c z  u r z ę d o w a .

Gmina miasta Starego Sam bora  podw yższa ła  do tychczasową 
płacę  tamte jszego nauczyciela t rywia lnego  ze 157  zł.  50 c. w. a. 
na 210  zł.  w.  a., a oprócz  tego  us tanowiła  posadę pomocnika 
szko lnego  z r ocz ną  płacą  105 zł .  w. a. i z dodatkiem na pomie­
szkanie  w kwocie 21 zł .  w. a. z funduszów kasy miejskiej.

Zaś  gmina K o n iu szk i  w obwodzie b rzeżausk im obowiązała  się 
dla za łożenia  r egula rne j  sz ko ły  parafialnej  u siebie po wieczne 
czasy,  p rzeznaczony  na szko łę  budynek ,  k tóry obejmuje t akże  po­
mieszkanie nauczyciela,  zaopat rywać-  w pot rzebne  porządki  szkolne 
i u t r zym ać  za w sze  w dobrym stanie,  dos ta rczać  pot rzebnego  na
opał  szkoły  d rze wa  i u t r zym yw ać  s t róża  do posługi  szkolnej .

Na u t rzymanie  nauczyciela zapewniona zos tał a  roczna płaca 
100  zł .  w. a. go tówką ,  k tórą  pobierać będzie nauczycie l  w  rat ach  
kwar ta lnych  z dołu,  a oprócz  tego obowiązała  się gmina Koniuszki  
odstąpić dla polepszenia dotacyi  nauczycie la  g r u n t  ogrod owy  obję­
tości  ł/ 4 mor ga  i dodawać  mu co roku w kwar ta lnych  ratach z góry 
10 korcy  czyli 20  muców twardego  zboża,  a mianowicie 8 korcy  
żyta a 2 korcy pszenicy.

Okazaną temi ofiarami t rosk l iwość o ro zsz e rzen ie  oświaly 
między ludem wiejskim podaje c. k. gal ic.  Namies tnic two z należy-  
t em uznaniem do wiadomości  powszechne j .

S p r a w y  k r a j o w e .
(P r a w o  w yborc/ .e .) (U o U .)

Niemałą t eż  korzyś ć  podaje ta myśl zasadnicza w tern, że
ma być zas tosowana  do wszystkich  miast ,  do wszys tk ich gmin
wiej skich,  do wszys tk ich k ra jów  koronnych,  dla k tó rych  r o z p o r z ą ­
dzenie mini steryalne z 5. s tycznia wydane zos ta ło ,  i że p rze to  nie 
po t rzeba  us tanawiać  osobnego i odmiennego ceuzus wyborczego  do 
web oró w sejmowych  w rozmaitych k rajach koronnych,  a osobnego 
i rozmait ego cenzus dla miast  i gmin wiej skich w każdym kraju 
koronnym.  Je s t e śmy przekonani ,  że pomimo wsze lkich u l t r ana ro -  
dowych  marzeń  i nowoczesnych dążności  sepa ra ty zm u na rzec z  r as  
i prowincyi  znajdzie się j e szc ze  niezmiernie znaczna l iczba Aust ry-  
aków,  k tó rzy  zasadzie ustawy wyborczej  poczyta ją  to za wielką 
zasługę ,  że obejmuje za równo  całe  pańs two  —  rozumie się z wy­
ją tkiem tych prowincyi ,  k tó rym na jwyższy dyplom cesa rski  z 20go 
października naznaczy ł  osobne s tanowisko w pańs twie  —  i że 
uwolni ła  r ząd  od mozolnej ,  marnującej  czas i p rzyk re j  p racy,  wy ­
znaczać dla każdej  prowincy i osobne cenzus sejmowe.

Pra ca  t ak k ra jow a  j a k  i zagran iczna  p r zed s tawia ła  za r zecz  
wielce ważną,  ażeby rep rezen tacya  k ra jowa  w Austryi  zos ta ł a  ile 
możności  j a k  najprędze j  zaprowadzona .  S łuszna  to uwaga.  Ale i 
tej po trzebie odpowiada wielce zasada wybo rcz a  ro zporządzen ia  
z  5.  s tycznia.  W ła śn i e  t e raz  odbywają się we wszys tkich  p r owin-  
ryach,  gdzie ust awa gminna z 17.  marca  1849  zaprowa dzo na  z o ­
s ta ła ,  w y bor y  do rad  gminnych.  Lis ty  wybo rcze  dla r ad  gminnych 
mogą być natychmiast  użyte j ako  łisty w y b o rc ze  dla sejmu,  gdy 
przec iwnie  p r zy  ustanawianiu nowego,  osobnego cenzus musianoby 
wkładać nowe listy do w ybo rów  sejmowych.  A na to po trzebaby  
najmniej  ośm tygodni  czasu.  Dodajmy do tego j e szcze  termin r e ­
k la mac j i  w  przecięciu cz te ro tygodniowy,  * a pokaże  się,  że ro zp o ­
rządzenie  w yb o rc ze  mini s t ers twa stanu p rzyspiesza  przynajmniej  o 
3 miesiące o tworzenie  sejmu,  niżby to inną d r ogą  nastąpić mogło.

Niesprawied l iwa  byłaby zasada rozporządzen ia  z 5go s tycznia 
ty lko  w-zględem stol icy pańs twa  i ki lku innych miast ,  dla k tórych  
istnieje osobny s t a tu t  gminny,  jeź l iby  zamierzano p r ze pro w adz ić  ją 
w  tych miastach bez zmiany s tosownej  s ta tu tu gminnego.  Ale o 
ile wiadomo,  i,;e ma rKąd takiego zamiaru.  T e  s ta tuty  gminne były 
właśnie wy go towane  i pot rzeba  było p rzy jąć  t akie,  j akie były.  Jeśl i  
cz łonkowie  gminy,  k tó r z y  płacą do 100  zł.  rocznego  podatku,  są 
zamieszczeni  w nich w t r zec iem ciale wyborczcm,  to nie mogło 
p r ze c ie ż  mini steryum stanu za rzucać  dla tej  n iedogodność  wielkiej  
* odpowiedniej  z r e s z tą  wielorakim pot rzebom zasady  wyborczej ,

zos tawiając j ednak  na później  za rządzenie  po t rzebnych  uła twień 
w szczególnych wypadkach .  Tak i e  ułatwienia,  jeśli  dobrze  j e s te śmy 
zawiadomieni ,  są już  fila Wiedn ia  spccyalnie obmyślane,  i by ły  juz 
wtedy w projekcie,  gdy ogłoszone zos tało ro zporządzen ie  z figo 
s tycznia.  To  leż j ak  się dowiadujemy,  dozwolą późniejsze o g ło ­
szenia zapewnić znacznej  liczbie wyborców t rzeciego ciała w y bo r ­
czego p rawo  wyboru do se jmu.u

Ji zy końcu lej ro zpr aw y zwrac a  j e szc ze  P onad 'Aeilwng 
uwagę na to, j ak dalece rozsz e rza  ro zporządzen ie  mini steryalne t ak 
zwane bierne prawo wyborcze czyli obieralności  deputowanych  ; a 
potom przys tępuję do sposobu w ybo rów  sejmowych .  Pod ług  r o z ­
porządzenia z fi. s tycznia mają wybory  w miaslaeli  odbywać się 
bezpośrednio, a w gminach wiejskich pośrednio  ( p rz e z  wyb orcó w) .  
To posl.anow ieniR|  ze gminy wiejskie mają obierać p rzez  w y b o r ­
ców, gan i ły również niektóro dzienniki .

j)W tym wzg lędzie  wyznajemy otwarcie,  ze w ogóle p r z e k ł a ­
damy bezpoś rednie  wybory  z wysokiem cenzus nad pośrednie  z nis- 
kiem cenzus,  przynajmniej  dlatego,  iż wybory te powinny być ile 
możności  j a k  najwierniej szym wyrazem życzeń kraju.  Je d na kż e  tu 
nie idzie o to, co w teory i  j e s t  lepsze,  lecz co p rak tyczn ie  da się 
p r zeprowadz ić .  I my l eż uważamy bezpośrednie wybory w gminach 
wiejskich p rawie  za niepodobne do p rzeprowadzen ia ,  a nawet  po­
minąwszy to,  za niestosowne p rzy  te raźnie jszych s tosunkach.

Powia t  wybo rczy ,  k tó ry  ma obierać j ednego  deputowanego na 
sejm krajowy,  będzie podług naszego zdania obejmować terytoryii in 
fi do 10 mit k w i n t e t o w y c h  /  ludnością od 09 do 70 .00 0  g łów ,  
p rawie  tak,  j ak  dawnie jsze s t a ros twa  powiatom e ( l lezi rks l ia i iplmann-  
schaf t) .  P rosz ę  tedy wyobraz ić  sobie pos tępowanie p rzy takim 
akcie wyborczym,  jeśl i  -wybór ma się" odbywać bezpośrednio.  P rzy  
tein pot rzeba wziąć na uwagę nowość rzeczy ,  niedośwladczenie 
ludności  w dopełnianiu takich funkcyi pol i tycznych,  b rak  dzielnych 
i zaufanych p rzewodników opinii publicznej  i może większy jeszcze 
b ra k  kandyda tów na deputowanych.  Najmniej szą  niedogodnością 
byłoby to,  że naj l iczniejsza gmina wybo rcza  w powiecie wyborczym 
u t r zymałaby  p rawdopodobnie sama swojego  kandydata ,  zmuszając 
do milczenia mniejsze gminy wyborcze .  W ó w c z a s  zwróc i ł aby  się 
ag i t ac ja  wyłączn ic  na wielkie gminy wyborcze ,  a przec ież  byłby to 
p rzypadek  tylko,  gdyby kandyda t  takiej  gminy był  o raz  na jodpo­
wiedniejszym kandydatem dla całego powiatu w ybo rczego .  Co więcej  
j e sz c ze  nie wahamy się powiedzieć,  że kto obstaje bez warunkowo 
za bezpośrednietui  wyborami t akże  w gminach wiejskich,  jest  ś w ia ­
domie albo nieświadomie nieprzyjacielem wolnego objawu życzeń,  
gdy ż  albo l iczy na ciemnotę i p rzekups two ,  albo też zapomniał  o 
wpływach  lego rodzaju.

Powie kto może,  że  jest ś r od ek  na to,  mianowicie podzielić 
powiat  wybo rczy  o 70 .000  ludności ,  przynajmniej  na p rowincyi  na 
t r z y  lub cz tery  części .  Ale ten powiat  wyborczy  ma obierać tylko 
j ednego  deputowanego  na sejm,  i niepodobna cale podziel ić powiat  
na t akie  części ,  ażeby  w każdej  z niob była równa  l iczba w y b or ­
ców.  W  takim raz ie  u t r zymałaby  znowu większa g rupa b e z w a r u n ­
kowo swego  kandydala n iwecząc wybór  mniej l icznych miejsc w y ­
borczych,  i wtedy  dopiero z robi ł aby się p r aw d z i w a  wieża bab i loń­
ska .  Z  wyboru t r zech lub cz te rech g rup  powiatu w-yborezego 
mógłby  w-yjść deputowany  naturalnie ty lko  w zględna  większośc ią  
g łosów,  i tym sposobem o l rzymanoby z gmin wiejskich po najwięk­
szej  części  tylko v^ybory m niejszości. To  j e s t  —  zdaje nam się —  
s łuszny powód,  dla czego p rzek ładamy pośrednie  wybory,  ale wy ­
b or y  z absolutną większością . “

Jeś l iby zarzucano ,  że w W ę g r z e c h  t a k że  i w gminach wiej ­
skich bezpośredni  je st  wybór,  tedy pamiętać po t rzeba,  że kraj  ten 
p r ze by ł  j u ż  d ługą  szkołę p rzy g o t ow aw cz ą ,  i że prze to ak t  w y b o r ­
czy ma tam już  z góry ecl wytknię ty  i upat rzonego na pewno 
kandydata ,  gdy  przeciwnie w innych k rajach,  przynajmniej  z początku 
nie ntożnaby tu i ówdzie uniknąć rozdwojen ia  p rzy  wyborach .

Ameryka.
( W y s t ą p j Cnie  '■ uni i  Ka r o l i n y . )

Dos łowna t r e ść  uchwały,  k tó rą  południowa Karol ina oderwała  
się od unii, jes t  nas tępująca:

„My, lud południowej  Karol iny,  zebrani  na kongres ,  oświad­
czamy i ro zp o rz ą dz am y :  że ro zporządzen ie  przy ję te  w konwenc ie  
naszym z 23.  maja 1778,  k tórcm ratyf ikowal iśmy konstytucyę S t a ­
nów z jednoczonych,  j a k  również wsze lkie  uchwały  p raw oda ws tw a  
t ego  państwa,  wydane dla r atyf ikowania p op raw ek  do rzeczone j



e #  .

ko ns ty tuc j i ,  zos taj ą niniejszem zniesione,  i że związe k  (u n ia ) ,  j aki  
is tniał  dotąd między południową Karo l iną  i innemi pańs twami  pod 
nazw ą  „z jednoczonych  S tanó w Ameryki ,  j e s t  niniejszem r o zw ią za n y 41.

Jeśl iby południowej  Karol inie powiodło się p rzy  pomocy p r e ­
zydenta Buchanana opanować  forty w zatoce Charle s tonu  i p r z e ­
szkodz ić poborowi  ceł  związko wy ch ,  to mogłyby p rzyna jmnie j  m o ­
ca r s tw a  europe jskie  uznać w t akim raz ie  południową Karol inę nie- 
zawisłem państwem.  Zachodzi  j ednak  pytanie,  w j a k i  sposób będzie 
Lincoln bronić całości  f ede rac j i ,  i c*y będzie po t rze bow ał  tylko 
u t rzy m ać ,  czy t eż  zdobywać  na p o w ró t  warownie  por towe  i komorę 
celną w Ch a r l e s to n ?  Depesza do N e w -Y o rk  Tinie#  zapewnia ,  że 
p r ez yden t  Buchanan zaleci ł  komendantowi fortu Moult r ie poddać się 
w  raz ie  ataku.  W t e d y  mogłaby południowa Karol ina przynajmniej  
dwa miesiące o dgr yw ać  de facto rolę niezawisłego pańs twa .  P r e z y ­
dent  Lincoln nie wypowie  wojny południowej Karol inie,  lecz tylko 
p r zy w ró c i  zawieszony  za pomocą swego poprzednika  pobór  ceł  
w Charles ton ie .  Jeśl i  sp r ze n i ew ie rz ą  mu s |ę forty,  ustawi  ki lka 
ok r ę t ó w  wojennych u zatoki  i przeniesie na t e  okrę ta  komorę 
celną.  Wt ed y  może południowa Karo l ina  upierać się j e szc ze  kilka 
miesięcy przy swojej  „oddz ie lności  i orzekać się wszelkich k o r z y ­
ści f ede racy jnych ;  ale w końcu  s p r zy kr zy  sję j ej  ta zabawa*.

Hiszpania.
(Kontrybucya m a ro k a ń s k a .  — Czynnośc i  w s en ac ie .  — W iadom ośc i  b ie ż ąc e .  — A rm ia . )

i W a d r j t ,  9.  s tycznia.  M a r o k a n i e ,  jak  zapewnia Correspon- 
dencia , wymawia ją  się t rudnościami ,  że nie mogą dopełnić t r ak ta tu  
pokoju t ak  wiernie,  j ak by  to chcieli .  Próżny ska rb  i opór  podda­
nych są temu winą.  Rz ąd  h iszpański  przedsięb ierze  k rok i ,  ażeby 
t r a k t a t  by ł  wykonany.

—  Na posiedzeniu senatu z dnia 4go b. m. obradowano  nad 
budże tem mini s te rs twa  sp ra w  zewnęt rznych.  Pan Alcala Galiano 
wys tę pow ał  na powiększone  wydatki ,  k tó rych  nie można d os ta t e ­
cznie usp rawied l iwić .  N as ta w a ł  na to,  ażeby rep rez en t an tow i  h i ­
szpańsk iemu w Mexyku nie nadawać  tytułu ambasadora ,  i ażeby nie 
po b i e ra ł  wyznaczonych  dochodów,  k tó re  są zby t  wysokie .  P r e z y ­
den t  r ady  mini s t rów oświadczył ,  że gotów j est  dać po t rze bne  wy­
jaśnienie,  i dodał ,  że  r ząd  pos tanowi ł  dalej zachować  pol i tykę neu­
t r a lnośc i ,  i nie chce t r zy m ać  się z a s a d y , int erwency i  w Mexyku,  ale 
p ragn ie  w sferach dyplomatycznych p rzyczynić się ile możności ,  by 
się uko ns ty t uow ała  r zeczpospo l i ta  mexykańska .  — W  izbie deputo­
wanyc h  za p y ty w ał  dnia 4go pan Fe rnandez  Vallejo,  czy rząd  nie
ma  nic p r zec iw  t emu,  ażeby p rzed łożony  by ł  spis dóbr  ziemskich 
i miejskich,  obję tych w projekc ie  p rzedaży dóbr  d u c h o w n y c h ; gdyż 
spis  t aki  j e s t  pot rzebny .

—  W e d łu g  E p o c a  w k r ó tc e  będ z ie  pom yśln ie  za ła tw ion a  sprawa
marokańska ,  Zda j e  się, że  uk łady Suł tana marokańsk iego z domem 
Rotbszy ld  względem pożyczki  zakoń cz ą  się pomyślnie.  —  N ie k t ó r e  
dzienniki  doniosły,  że ma rgr ab i a  C o r d o v a , minis ter  ro b ó t  publi­
cznych,  us t ą p i ł ;  Epoca  zbija tę wiadomość.  —  Dzisiaj umar ł  j e n e ­
r a ł  Azlor .  —  Pod koniec b ieżącego miesiąca zajmie się ko ngres
s p r a w ą  włoską.  —  Rząd  zajmuje się r e formą taryfy,

—  Epoca  zapewnia ,  że Hiszpania ma obecnie armię wyn o­
szącą 150 .000  ludzi ,  k tó ra  w ki lku miesiącach mogłaby wystąpić  
na wojnę.  Armia ta sk łada się z żo łn ie rzy  czynnych i milicyi pro-  
wineyonalnej ,  I w Hiszpanii  budują t e ra z  okrę ta  pancerne.  W  Ferol  
właśn ie  rozpoczyna ją  drugi  , k t ó r y  ma byó zbudowany  zupełnie  
w  tak ich samych  rozmia rach  j a k  p ie rwszy,

Correspondencia  zbi ja wieść,  j a ko by  Marokanie wzbranial i  się 
w y p ła ty  kon trybucy i  wojennej ,  podobnie j a k  pogłoskę o wystąpieniu 
z  gabinetu ma rgrab i  de Coovera ,  mini st ra  handlu i przemysłu.

Anglia.
( U s ta w a  m a łż e ń s k a  d w o r u . )

l i O m l y n ,  l i g o  s tycznia.  D a ily  N ew s  powstaje  na ustawę 
o zawieran iu  ma łże ńs t w w królewsk ie j  rodzime .  W  roku  17 7 2  
p r z y ją ł  ją „n ie rozsądny  i n iepat ryo tyczny* par lament ,  a kraj  do­
zwol i ł  jej is tnieć do dzisiaj.  D aily  N ew s  p isze w  tym wzg lędz ie :

J e r z y  III. ,  niechętny ma łżeńs twu  b r a ta  swego  księcia Ku m-  
be r l andy i  z có rką  lorda Graham,  i księcia Gloucester  z jady W a l -  
deg rave  nas tawa ł ,  ażeby  była zaprowa dzo na  ta us tawa,  k t ó r a  j e ­
dnak  nie bez  znacznych  t rudnośc i  p r zes z ła  w °hu izbach.  Na mocy 
tego  ak tu pa r l amentu  stało się ma łżeńs two  potomka J e r z e g o  II. 
n ieważne ,  j eże l i  by ło  za w ar t e  bez  poprzedniego  przyzwolen ia  ko­
rony ,  wyjąwszy  w raz ie ,  gdyby  po tomek Je rz eg o  II, w wieku w y ­
żej  lat  25  zawiadomi ł  t ajną r adę  1 2  miesięcy przed zawarc iem 
m a łże ńs t w a ,  i gdyby mu w tym czas ie nie zakazano adresem obu 
izb pa r l amentu  do t ronu.  Je s t  to całkiem inna ustawa,  niż wydany  
za  r ządów7 Królowej  W i k to r y i  dekre t ,  k tó ry  zakazuje Królowi  albo 
Królowej  za w ie r ać  p r zed wcz es ne  małżeństw'0 podczas ich ma łole-  
tności .  Temu dekr e t ow i  nie można nic za rzuc ić .  Kilka tygodni  
p ierwej  nie mogliśmy do tykać  tej  kwesty  i, ażeby uwag- nas zych  nie 
odnoszono do szczeg ó łow ych  w ypa dkó w  i do pewnych osób,  ale 
t e r a z ,  gdy cały naród  pochwala za ręczyny  ks iężniczki  Alicy z ks ię ­
ciem Ludwikiem heskim,  nie j e s t e śm y w obawie,  że nas nie z r o ­
zumieją* Zapewne ze  s tanowiska moralnego nie można b ron ić  aktu 
p a r l am ent ow eg o  Opinia publ iczna nigdy nie r atyf ikowała  tej  ustawy,  
ale p rzy p i s yw ał a  j ą  dumie i p rzesądom Je rz e g o  III.  i niegodnym 
zabiegom jego  mini st rów i ich p rz e w a d z e  w  par lamencie .  Co do 
s t an ow iska  po l i tycznego  są powody,  dla k t ó r ye h  pewny albo do­

mniemany nas tępca I ronu nie może się żenić bez p rzy zwo le a i a  t a j ­
nej r ady.  albo nawet par lamentu.  Ale naród nie widzi  dla siebie 
korzyśc i  za t r zym uj ąc  sys tem,  k tó ry  obowiązuje wszys tk ich ks iążą t  
i k siężniczki  krfci ,  ażeby zawieral i  ma łżeńs twa j edyn ie  z cz łon­
kami panujących domów zagran icznych .

Fraacya.
( D e c e n t r a l i z a c j a  a d m i n i s t r a c y j n a ,  — U k ł a d y  g a e t a i l s k i e .  — R e g u l a m i n  w y b o r ó w  — 
T o w a r z y s t w a  p r a e d s i ę b i e r c z e .  — O k ó l n i k  m i n i s t r a  w y r n ań d o  b i s k u p ó w .  — W i a d o m o ś c i  

b i e ż ą c e ,  — B u d o w l e  n o w e . )

P a r y ż ,  11.  s tycznia.  Dzis iejszy Monitor og łasza  nas tępu­
jący de kr e t  c e s a r s k i :

„A r t yk u ły  dekre tu  z dnia 25.  marca 1852  o adminis t racyjnej  
decen t ra l i zac j i  mają być zastosowane  w depart amencie  Sekwany  we 
wzg lędzie  właściwe j  adminis t raeyi  depar tamentu i adminis t racyi  
miasta P a ry ża  i j ego  zak ład ów  dobroczynnych .  Budżety  miasta P a ­
ryża mają być zaws ze  p rzedk ładane  do naszego za twie rdzen ia  na 
wmiosek ministra sp ra w  wewnę t rznych .*

—  Monitor p isze :  Niedawno za jmowały  się n iektóre  dzien ­
niki za gr an i cz ne  roze jmem,  k tó ry miały za w rz eć  s t rony wojujące 
pod Gaetą.  W  istocie poczyniono k roki  za w rz eć  roze jm,  pod k tó ­
rego osłoną rozpo czę łob y  układy ,  ale te k rok i  były bezsku teczne.  
Gdy j ednak  oświadczyła  S a r d y n ia ,  że j e s t  go tow ą  zaprze s tać  do 
dnia 19go b. m. k r o k ó w  nieprzyjacie lskich i ro bó t  oblężniczycit ,  
o t r zym ał  wiceadmira ł  de T inan polecenie zawiadomić o tern Króla 
neapoli tańskiego i upraszać ,  ażeby  także zawies i ł  nieprzyjacie lskie  
kroki .  W  razie,  gdyby  się zgodzono  na tę prośbę,  natychmiast  
opuści łaby eskadra f rancuska gae tnńskie wody,  z wyjątkiem jednego  
okrę tu ,  k tó ryby  pozos tał  do końca rozejmu.

—  Spodziewany j e s t  okólnik pana Per s igny  do prefek tów 
wzg lędem spraw  wyborczych .  Rząd  ma i nadal  podawać  kandyda­
tów,  j e dna k  p r zy r ze k a  p r zez  mini st ra  sp raw wew nę t rzn ych ,  w ż a ­
den sposób nie uszczuplać  wolności  w wyborczych  czynnościach.

Ś ru bo w a  f regata  t r an spo r t ow a  „Amazone* odpłynęła dnia 8go 
s tycznia do Senegalu ,  Kayenny i Antyllów. Wiez ie  3 7 4  skazanych 
do Kayenny.

—  Cesar ski  d ekr e t  uznał  towarzys two  cywilnych inżyn ierów 
i s tow arz ysze n ie  ochrony  zw ie rz ą t  w Pary żu  za pożyteczne ,  i po ­
tw ie rdz i ł  ich s t a tuta .  Również  uzna ł  Cesarz  za  poży teczne prace 
sa rdyńsk iego  tow ar z y s t w a  „Consor t ium*,  za jmującego się r eg u la c j ą  
doliny Roche t t e  w Sabaudyi ,  usypaniem grobl i  i sp ros towan iem ło ­
żyska Arw y w górnej  Sabaudyi ,  tudzież u t rzymaniem i naprawą  
t amy nad I se rą i Are  w Sabaudyi .

— A mi de la R eliyion  ogłasza okólnik mini st ra  wyznań do 
f rancuskich b i skupów względem rozporządzenia  z dnia 10.  l istopada.  
Minister  uważa za obowiązek  każdego  d r u k ar za  p rzesy łać  do p r e ­
fekta po dwa egz empla rze  każdego  ogłoszenia u siebie,  a to nie 
pod cenzurę ,  ale dlatego,  ażeby władza j ak najspieszniej  była z a ­
wiadomiona o osnowie p rzedmiotu samego.  W s zy s t k ie  pisma muszą 
być s t emplowane,  z wyjątkiem pism okólnych,  k tó re są d rukowane  
w formie t r ady c jona lne j ,  czytane z ambony,  przylepiane w kośc io­
ł ach  i p rzesy łane  tylko do p roboszczów.  Zaś  jeśl i  po rusza ją  kwe-  
s tye  pol i tyczne i są rozsy łane ,  postępuje się z niemi j a k  z innemi 
pismami.

—  Pan Daru,  oficer sz t abowy jenerała  Goyon,  miał  p rzyw ieźć  
list  Króla  neapol i t ańskiego z oświadczeniem,  „że  bronić się będzie 
do osta tniego,  i nie ulęknie się ani śmierci ,  ani niewol i ;  podobnie 
j a k  Król  f rancuski  F ra nc i szek  I., k tó r y  p°  wyjściu z niewol i  pano­
w a ł  j e sz c ze  długo,  d laczegożby  on nie mógł  j e szc ze  pan ow a ć? *  —  
Nadsz ed ł  t a k ż e  list w icekró la  egipskiego,  nim w yru sz y ł  w piel­
g r zy m k ę  do Mekki  i Medyny;  obszernie  się r cz wo dz i  nad sp raw ą  
wschodnią  i połączonemi z nią nas tępstwami.

—  Chcąc dać wyobrażen ie ,  j a k  wielkie są budowle k tó r e  w P a ­
ry żu  mają być wykonane  w r .  1861 ,  z a p e w n i a  Coarrier da H nvre  
że bieżącego  miesiąca wyda ło  miasto na expropryacyą 49 mil ionów’

Holandya.
( W i a d o m o ś c i  z K o l o n i i .  — M i a n o w a n i e  m i n i s t r a . )

Donoszą z Hagi  pod dn. 10.  stycznia,  że Cornet s  de Groo t  
mianowany  minis trem kolonii ,  że hr .  van Zuylen  van Nyevcl l  wz ią ł  
dymisyę i z ł oży ł  t ekę ministra sp ra w  zewnęt rznych,  lecz nie wiedzieć 
dotąd kto zajmie j e g o  miejsce.  Z Bataw u nadesz ły  wiadomości  po 
dzień 29.  l is topada.  —  Na J a w i e  panuje spokój .  J ene ra luy  g u b e r ­
na to r  zamie rza ł  6, g rudn ia  rozpoc ząć  objazdkę wysp Moluckich.

(G łó w n a  k w a t e r a  a rm ii  po łu d n io w e j  r o z w ią z a n a .  — VUadinnośc i bieżąc®. — N am ies t ­
n ic tw o  neupoUta i iskie .  — )

S a r d y n ia .  Król  W i k t o r  Emanuel  rozw iązał  dekre tem głów ną 
kw a te r ę  armii  w po łudniowych Włoszech .

W e d łu g  neapoli tauskiej  depeszy,  k tó r a  <|. 10.  s tyeznia nade­
szła  do T ury nu ,  miała nieprzyjazna demons tracya  spow odować  w Pa-  
lermie dymisyę pana La  Fa r ina .  Zapewniają także,  że r eakeya  
w  Abruzzach  j e s t  bez znaczenia.

N r a p o l .  N o w e namies tnictwo w' Neapolu sk ład a  się z księ­
cia Car ignan,  z j ego se k re ta r za  p rywatnego barona Pe r ron e ,  pana 
Nigry ,  kuzyna h rabiego Cavoura,  z h r a b i e g o  Bardesouo i z znanego 
adwo ka ta  Moris,  dawniej  dy rek to r a  policyi w Turyn ie ,  Medyolauie 
i t.  d. Duszą całego rządu ,  piszą do A llg . Z tg ., będzie p. Nigra.  
Wzniesien ie  się młodego dyplomaty,  k tó r y  j e s t  w wieku zaledwie



lat  35,  j e s t  n iezwykłem zdarzeniem w Piemoncie.  Bez wywodu 
sz lachec twa ,  bez s tosunków famili jnych,  wznios ły go zasługi  i po ­
myślne okol iczności  na s tanowisko,  k tó re zajmuje obecnie.  Jest  
synem ch irurga,  rodem z S t ramboni .  Massimo d’Azeglio poznał  go 
> wsp ie ra ł  na uniwersytecie  turyńskim.  W r. 1848  wstąpi ł  do a r ­
mii i wa lczył  w wojnie z Aust rya.  Następnie o t r zymawszy  dyrni- 
sye. oddał  Się zawodowi dyplomatycznemu.  Gdy po wojnie k r y m ­
skiej wyb ie ra ł  się Azegl io j ako  poseł  Sardyni i  na kongres  paryski ,  
chciał Ń igrę p rzybrać ,  i N igra  pozostał  chociaż Cavour  o t r zymał  
p ie rwszeńs two ,  nad panem Azeglio.  Tu  miał  sposobność w sk a z a ć  
się z znajomości  t r ak ta tów  internacjonalnych,-  Cavour  poznał  
go lepiej i ocenił .  Wr óc iws zy  do Piemontu,  był  mianowany szefem 
sekcyi w mini ste rs twie sp raw  ze w n . l r z n y c h ,  a później  na miejsce 
Gall iny pełnomocnikiem w Paryżu .  T e r a z  wyjeżdża do Neapolu 
jako radca  księcia Carignan.

— Paryski  korespondent  gazety  p ruskie j  poczytuje to za wielka 
pomyłkę rządowi  piemotickienln,  że t rudności ,  j ak ie  ma do zw a l ­
czenia w neapoli tańskiem.  nazywa g łównie  adminis t racyjnemi.  P r z e ­
ciwnie pominąwszy zawikłania  zagran iczne ,  j ak ie  sp rowadz ić  mogą 
te t rudności ,  są one p rzewa żn ie  poli tyczne,  a w zetknięciu się z Pie-  
montnnaini okazal i  już Neapoli tanie najżywszą  niechęć ku Sardynii ,  
dz i wni e j sza  j e s t  antypatya armii f rancuskiej  dla Piemontu,  k tóra 
choć ukrywana  z począ tku  okazała się t e raz j awn ie  na flocie s t o ­
jącej  pod Gaefą.  Anarchia w Neapolu i Sycyli i  p rzedstawi łaby się 
nam wcale w innem świet le ,  gdyby prasa  wioska rep r ezen towała  
®arówno wszys tkie pnrtye.

ffiemce.
IManifest  K ró la  p ru s k i -g o .  - B ro s zu ra  B o d b e r tu s .  — D e p u u e y a  p o / i ia n ^ k a .  — W ia ­

dom ości  Polsk ie  z a k a z :»rui.)

Król  J .  M. pruski  oznajmił  władzom krajowym swe na Iron 
^s i ąp ien ie  najwyższeni  pismem z do. 3. I). in. Wyra ża ją c  w tein 
piśmie ufność w to,  że wszyscy urzędnicy i s łudzy pańs twa zachu j  
" a j a  i nadal niezmienną wierność i pos łuszeńs two  dla dziedz icznego 
swego Monarchy i Pana,  j akie j  dowody dawali  niegdyś ś. p. z m a r ­
łemu Kró lowi ,  • że  gor l iwie i sumiennie pełnić będą wole k r ó ­
lewska,  aby za Bożą pomocą popierać wszystkiemi  siłami pomyś l­
ność poddanych,  na zasadzie  niezachwianej  s łuszności  i sprawied l i ­
wości,  rozka zu je  zatem aby wszyscy u rzędn icy pozostal i  na swych  
Posadach,  i pełnili n i ep rzerwan ie  aż do dalszych r o zk a zó w  czynno-  
sci swoje.

— Z Berl ina rozesłano-  do wszys tkich  dz ienników niemieckich 
"świadczenie z podpisem l lobe r tusa ,  Buchera i Berga ,  z wczwanicM 
całych Niemiec,  alty pamiętne swych  pow inności ,  s t r ze g ły  lego kraju 
który by ł  poś rednikiem cz te rowie ko weg o  ich związku z wschodnio-  
Południowym sąsiadem.

„Miedzy pol i tyką,  są s łowa pomienionego oświadczenia ,  która 
dąży aby zachować  ojczyźnie Sz lezwik  i Holsztyn,  z pol i tyką b r o ­
niąca sp raw y  naszej  na morzu  ś ródz iemnem,  istnieje naturalna spól-  
"ość widoków i obowiązków Nie godną j e s t  odpowiedz i  myśl ,  
aliy cz terdz ies lo- s icdmio  mil ionowy naród dał  się odepchnąć od mo- 
*'za. J e s t ' o  lekkomyślność ,  obłęd lub umyślne n iczważanie  w y r a ­
źnych oświadczeń,  mniemać że W ł o c h y  z r ze kn ą  się swych  u ro-  
8żczeń do re sz ty  wy brz eż ,  gdy uzyska ją  cześć jego.  Ja k  p an o w a­
nie niemieckiego plemienia w Wenecyi  zapewnia  bezp ieczeńs two  i 
Przewagę całym Niemcom,  t ak t eż u t r a t a  Wenecy i  dała by się 
"czuć również  całym Niemcom.

—  Z wielu deputacyi ,  k tó re p rzy jmował  Wi lhelm Król  pru-  
ski, była t akże  deputacya miasta Poznania.  Na p rzem ow ę mianą 
Pnzez nadburmis t r za  Nauinannn odpowiedz ia ł  Jego  król .  Mość j ak 
nas tępu je:

„Zna sz  Pan już Moje ponownie wyra żon e  zdanie,  a że  się go 
^żyinam,  t r zy le tn i  Mój r ząd będzie Panu tego  rękojmią .  Ja  chcę 
Pnawnej wolności ,  spuść  się Pan  na to,  ale nie dozwolę  nalegać,  
ł^nżda wolność wymaga  pewnych gran ic ,  ho może być  nadużyta  i 

z ł e  t łumaczona .  Dzięku je  miastu Poznan iowi  za wyra żon e  uczu-  
c,ft lojalności  i oczekuje ich wypełnienia . “

—  Iż na wychodzące  w P ar y żu  czasopismo W iadom ości PolĄ 
"kie za pad ł  ju ż  k i lkakro tn ie  wyrok ,  zakazano dalsze rozszerzan ie  
tego pisma w całym obrębie p ruskiego  pańs twa.

Rosya.
( N o w e  o p a t r z e n i e  a r t j l e r y i .  — Li n i e  t e l e g r a f i c z n e  na  S y b e r y i . )

Z ogłoszonego dekre tu  okazuje się, że p ie rwsza  lekka konna 
"terya gwar dy i  p rzybocznej  uzbrojona j e s t  w cz te ro fun towc  działa 

lutowane,  każda bate rya  4. ,  5. ,  6. ,  7. ,  8. ,  9.  i 14.  b rygady  ar -  
Jleryi  w  lekkie gwin towane  działa ,  a ba te rya  15.  b r yg ady  ar ty le-  

'.J' w ciężkie gwin towane  działa.  O trzymają  p rze to  nazwę lekkich 
1 ' i ęż k ic h  bateryi  gwintowanych.  Druga  i t r zecia  konna baterya 
§'v;irdyi zao pa t rzo ne  są w „ Iże jsze“ (n iegwin towane  działa .  Każda 
l‘ "ich ma na stopie wojennej  etat  siedmiu of icerów,  261 ludzi od
r°"lu,  40  ludzi za obrębem frontu i 349 koni.

—  Zak ładan ie  linii te legraf icznych w Sybiryi  odbywa się fe-  
na p r a w d ę ;  dnia 15.  b. m. nastąpi  termin l icytacyi na za łoże -

1110 linii te legraf icznej  z Kazanti  na Perm,  Ka ta r i nen bu rg  do Tl iu-  
i z poboczną linią do Irbi tu.  D ługość wynosi  1 3 5 0  wior st ,  

' ^kosz ta  podano na 70 .0 00  rubli .  Z  podanego kie runku  można 
,-"«sić, że  ta linia te legraf iczna,  poprowadzona  będzie najpierw do
. d o l s k a ,  g łówn ego  miasta zachodniej  Sybiryi ,  k tó r e  od Thumenu

nie bardzo  j e s t  odległe,  naczem się bardzo wiele uzyska dla 
' *"inistraeyi Sybiryi .  Wielkie zawady  nie mogą p rzeszko dz ić  dal ­

szemu p rowadzeniu linii wzd łu ż  pocz towego  gościńca do Tomska  
i I rkucka.

Grecya.
A t t n y . 5- s tycznia.  Umar ł  profeso r  Argyropolus .  były mi­

nis t er  sp raw  zewnęt rznych.

Turcy a.
( K o r e s p o n d e n c j a  S / a m i l a  * A b d - e l - K a d e r - m .  i

SŚyryH.  Szaniil  z powodu rzezi  w Damaszku,  która doszła  
do jego wiadomości ,  wydał  do Abd-e l -Kadera  pismo dziękczynne,  
ogłoszone w dzienniku Uiiion. „S t r asz n e  wypadki ,  mówi,  zasz ły  
między Muzułmanami i Mnodynami (chrześcianarni ) .  Wł os v  stają mi 
na g łowie i grzybie je  g ładka  twarz  moja,  nn wiadomość op łakanych 
wypadków w Damaszku.  Nie,  nie stało to się na cześć Boga,  ale 
łakomstwo  muzułmanów fo sprawiło.  Ja k a ż  ślepota razi ła oczy 
władz publicznyi l!9 Dlaczegóż  brnęły w niepra wościaeb ? f 'zetnuż 
nie pomnieli na słowa P r o r o k a ?  ,A,Klo na Muedynic ( ch rześc ian i -  
nie)  dopuszcza się niesprawiedl iwości ,  kto mu odmawia p raw jego, 
kto go zmusza do pracy nad j ego siły, kto mu wydzie ra  majatek 
j ego ,  (mówi  P ro r ok ) ,  tego zaska rżę  w dniu zmartw ycliwstania.  
J a k  piękne są te s łowa!  Gdym się dowiedzia ł ,  że ty ro zpos ta r ł e ś  s k r z y ­
dła miłosierdzia i dobroci  na ochronę cb rzcś r i an i p rzy t rzymałeś  
tych, co gwałci l i  p rawa boskie,  nie dziwi łem się, żeś odniósł  z w y ­
cięstwo na polu s tawy.  Se rce  mi r aduje sie tob ą . “ —  W końcu 
mieni Szamil  lis ( swoj  „ rów nian ką  (b uk ie tem)  z ogrodu ubogich,  
który zrządzeniem wszechmocnego Bogn siedzi  ujęty** u n ie wie r ­
nych.11 — Abd-cl -Kader ,  w odpowiedzi  na p o w jż s z y  list mówi,  że 
dopełni!  tylko religijnej i ludzkiej  powinności .  „Nierozsądni  ludzie 
myślą,  że w Islamie zawiera  się sama tylko U r n w o ś ć ,  okrucieństwo  
n iesprawiedl iwość i wy łączność .  Oby Bóg do k t ó i e g o s i e  modlimy,  
udzielił  nam cierpliw o ś c i ! Wiedz ie l iśmy,  że j e s te ś  u Cesarza  l lo-  
syi,  i zna lazłeś  u niego godne przyjęcie.  Wiemy,  żeś go prosi ł  o 
pozwolenie p ie lgrzymowania  do Meki.  Módlmy się do Boga,  ażebyś  
o t rzymał  pozwolenie.  Cesa rz  Rosyi j e s t  wielkim w ła d c ą ;  zasługuje 
na pochwałę,  j a k ą  go t i ,  co piszą,  ok rywają .  Spodz iewam się, ze 
cię t akże  obdarzy  fakicmi dobrodziej s twami ,  jakiemi mnie Cesa rz  
F rancuzów.

A z y a.
(lłoc/ta indyjska.)

Do wscboduio- indy jsk iego u rzędu w Londynie p rzesiano na­
stępujące te legraf iczne depesze :  Bcnares ,  11. grudnia 1860.  Dzisiaj 
rano będzie jene ra lny  gub ern a t o r  p rzy jmował  M.-harudżę z Bcnares ,  
i najznakomi tszych k ra jowców z okolicy.  Deputacya t  bl isko stu 
najznakomi tszych  kupców tu te jszych  z łożyła komisarzowi w Bena-  
res uszanowanie,  i o świadczyła,  że zupełnie  podziela zdanie r ządu  
względem podatków dochodowych.  Nim z robiono spisy,  podal i  r e ­
je st r  swoich ma ją tków.  — W Hydcrabad za w ar t o  doda tkowy t r a k ­
tat  z Nizamcin.  —  W  górnej  części  pó łnocno-zachodn ich p rowin-  
cyi j e s t  dotkl iwy niedostatek żywnośc i ,  a osobl iw:e w okolicy Delhi 
i Agry.  Rząd  usilnie się s tara  dać za trudnienie cierpiącym nędzę.  
Poniżej  Allaliabad i w Audzie były plony bardzo  obfite,  i wiele 
zboża  wywiez iono  ztąd  do północnych prowincyi .

Bombaj,  12.  g rudnia 1860.  Zaprow adz en ie  poda tków docho­
dowych  wywoła ło w Swia te  dnia 29.  l is topada zaburzenia.  Sędzia  
i i n spek tor  policyi pospiesznie udali się na miejsce ro z r u c h ó w  i 
przywróc i l i  porządek .  Aresztowano i s tawiono p rzed sąd kilku,  co 
pozamyka li  swoje sklepy.

T a k ż e  w Bassein,  w  powiecie podatkowym Tanna ,  p rzysz ło  
dnia 5. g rudn ia  do za ta rgó w .  P rz ew ó d zc ów  uwięziono i wytoczono  
sądowe ś ledztwo.  Pokój  p rzywrócony .

Rząd  indyjski  oznaczy ł  dochouy pańs twa  na rok  ska rbo w y 
1S60— 61 na 39 , 14 0 .0 00  funtów sz t e r l i n g ó w ; podatki  dochodowe  
uczynią milion funt.  szt .  Wyda tki  obliczono na 45 ,413 .000  funt.  
s z t . , z czego wykazu je sie n iedobór  w sumie 6 . 27 3 .0 00  funtów 
szter l i i igów.

Afryka.
i D o n i e s i e n i a  •/, A f r y k i  z a c h o d n i b j . )

M oniteur dc la jloltc o t r zymał  listy z Lagos  z 10. l is topada 
1860,  wed łu g  k tó rych  Król  w Dabomej nie p rzes ta j e  masami t r a ­
cić ludzi  na ofiarę swego  ojca.  L iczba zabi tych ofiar wynosi  już  
1700,  i taki  sam los czeka jeszcze wielką l iczbę drugich.  Król  
sądzi ,  że wtedy dopiero uczci dosta tecznie pamiątkę swego  ojca,  
gdy  poświęci  na ofiarę 250 0  ludzi.  w  Dabomej,  swej stolicy z a ­
t r zy m ał  dziesięciu kupców europejskich,  ażeby się zna jdowal i  na 
tem okropnem widowisku.  Z ag r aż a  rych łym napadem na Abbes-  
Kufa.  Mieszkańcy Abbes-Kuty,  k tó rymi  od piętnas tu lat dowodzą  
misyonarze  angielscy i amerykańscy nie zaniedbają ponowić k r w a w ą  
i zbawienną naukę,  j a ką  dali j ego  ojcu w r.  1830.

Doniesienia z ostatniej pGcay.
T r y e s t ,  14. Stycznia.  Hrabia Montemolin i j ego  ma łżonka 

zmar l i  wczora j  ( po d łu g  depeszy W aAdcreru)  na szkar l atynę.
H e r l i n ,  14.  stycznia.  J ego  Mość Król  oko. o rzy ł  dziś sejm 

osobiście.  Mowa od t ronu ubolewa nad zgonem Króla F ry d e ry k a  
Wi lhelma IY., zmar łego  'W ciężkiej  chwili ,  i przedstawia-,  że odkąd  
Król  Wi lhelm oświadczył  w obec ks iążą t  niemieckich,  j ako  czu wa­
nie nad całością Niemczy j e s t  zadaniem jego  niemieckiej  i europe j­
skiej  poli tyki ,  s tała się pot rzebną o rgan izaeya armii .  Stan  finansów



pomyślny ,  i n i epot rzeba  będzie uciekac się do nadzwycza jnych  ś r o d ­
k ów  pomocy.  Król  spodz iewa się,  że  sp raw a  podatku  g r un to w eg o  
będz ie  os t a t eczn ie  za ła twiona.  Rząd zamyśla wejśó w  uk łady w z g l ę ­
dem obrotu handlowego między związkiem celnym i F rancyą .  R ó ­
wnież  oczekuje  K ró l  z pewnośc ią  os ta tecznego za ła twienia  r eformy 
us tawy  o ma łżeństwie .

Stosunk i  z g łównemi mocars twami,  umocnione osobis tem w i ­
dzeniem się z Monarchami ,  by ły  rękojmią u t rzymania  pokoju Europy.  
K ró l  spodz iewa się p rzyw ieść  do skutku rewiz yę  wojennej  us t awy  
zwią zko we j ,  wspomina spór  heski  i nieustanne us i łowania P rus ,  by 
p r z y w ró c ić  stan odpowiedni  konsty tuc j i .  Ubo lewa  mocno,  że pod­
ję t e  zgodnie z pańs twami  związkowemi  k r ok i  P ru s  w sp rawie 
Ks ię s tw  niemieckich pod be r ł e m Króla duń sk i eg o ,  nie odniosły 
żadnego  skutku .  W e s p ó ł  z niemieckimi sprzymie rzeńcami  uważa ją  
P r u s y  za obowiązek  narodowy,  p rzywieść  nakoniec do sku tku  s łu ­
szne  za ła twienie  tej sprawy .

W  końcu oświadcza  Król  , że będzie t r zym ać  się zasad,  
z j ak iemi  objął  r e j encyę ,  gdy ż  zas tosowanie Ich p rzekona ło  Króla  
o ich war tości ,  i pon ieważ w ścis łem zachowaniu j,ch upat ru je  naj ­
pewnie j szą  r ękojmie w obec ducha rewolucyjnego,  k t ó r y  owładną ł  
Europę .

W r  eszcic powołu jąc się na ślub,  z łożony  p r z y  obejmowaniu 
rejencyi  : że porucz oną  od Boga  władzę chce wyko nyw ać  zgodnie 
z  konstytucyą i us tawami ,  w zy w a  Kroi  członków'  sejmu,  ażeby z o- 
żyl i  p rzys ięgę  wierności .

N e a p o l ,  13.  s tycznia.  Za ło ga  twie rdzy Cieitel la del T ro n t o  
wzmocniona zbrojnymi  włośc ianami ,  zrobi ł a wycieczkę i zdobyła  
cz ęść  zasob ów  żywnośc i  wojska oblegającego.

Wy je c ha ł  ze L w o v a
D nia  16. s ty c z n ia .

P. G o ła s z e w s k i  J a k ó b ,  do K rz y w e g o .

Spostrzeżenia meteorologiczne we Lwowie. 
D nia 1 5 . stycznia  1 8 6 1 .
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Przyjechali do Lwowa.
D nia  16. s ty c z n ia .

H o te l  r o s y j s k i :  P P .  N ie z a b i to w s k i  N apo leon  , z N a k l a .  — H r .  G o le jow -  
sk i  A dam , z  H ry n io w ie c .  —  H o h e n d o r f  Kalixt ,  z  S z n t r a m in ie c .

H o te l  a n g i e l s k i :  J o u n g a  Z d z i s ł a w ,  z M ię k isza .

T T  K  A  rr  R .

D ziś  w t e a t r ze  n iemie ck im : „ H o e h z c i t  b e i m  Ł a t e r n e n *  
s c h e i n , “ ope re tka ,  i „ D e r  g e b i l d e t e  H a u s k n e c h t / '
komedya.  >

Jutro  na scenie polskiej  na dochód panny Targ ow sk i e j  „ l i U d 1’ 
p a r t i a , “ t r a j edya  w 5 aktach L.  Kropińskiego.

K u r s  l w o w s k i .

Dnia 16, s ty c z n ia

D u k a t  h o le n d e r s k i  
D u k a t  c e s a r s k i  .
P ó ł im p e ry a ł  zł. r o s y j s k i  
R u b e l  s r e b r n y  ro s y j s k i  . .
T a l a r  p r u s k i  .........................
P o l s k i  k u r a n t  i  p ię c io z ło tó w k a  . . 
G a l icy j .  l i s ty  z a s t a w n e  za  100 z ł r .  
A k c y e  g a l .  kol. ż e la z .  K a ro la  L u d w ik a  
G a l ic y js k ie  ob l ig acy e  in d e m n iz a c y jn e  
b a/a P o ż y c z k a  n a r o d o w a  . . . .

g o tó w k ą to w a re m
zł. c. zł . c - .

w aL  aus tr . 6 99 7 7
» z 7 5 7 11
* r 12 18 12 38
z z 2 33 2 37
z z 2 23 2 27
z Z

r-6 63 87 68
bez 155 60 159 —

kuponów 61 75 62 5<>
73 20 74 20

Kurs listów  zastawnych w gal. stan. Instytucie kredytowym.

Dnia 16 s ty c z n ia

I n s ty tu t  ku j iu je  p r ó c z  k u p o n ó w  100 po 
i, p r z e d a j e  „ „ 100 po

W a r t o ś ć  k u p o n a  od 100 z ł r .  .

w a l .  a u s t r .

d a w n e  |  nowe

zt. c. 1 zl.

87 36 | 83
87 78 83
— 17‘ 21 —

20
60
lfijfl

Telegrafowany kurs wiedeński papierów i w eksli.
D nia  16. s ty c zn ia .

Z  p o ży czk i  n a r ó d ,  po 5 %  za  100 z l r .  7 4 . - .  M e ta l ik i  pc 5 ° /  za  100**' 
6 1 .8 0 ;  po za  100 z ł .  — ; po 4 %  za  100 z ł .  -  . -  O b a c y  e
d - ni n i z a c y j  il e ; N iż s z e j  A u s t ry i  po b°/c za  100 zł.  — ; W e g i e r  — • ' ' )  
G alicyi  —- . — ; B u k o w in y  — .—  ; A kcye  Bantu n a ro d o w e g o  s z t u k a  7 3 5 . ' “ ' 
in s ty tu tu  k r e d y to w e g o  dla  h a n d lu  i p rz e m y s łu  1 5 4 .2 0 ;  n i ż s z o - a u s t r .  to w a r* ) '  
s tw a  e sk o m to w e g o  — .

L i s t y  z a s t a w n e .  G al ie ,  in s ty t .  k r e d .  po 4 %  za  ICO z ł . ---------
W e s l a w y .  S r e b r o  za  100 z ł .  połudn .  n ie in ieck .  w a lu ty  149 .7'>- ^  

L ip s k  z a  100 ta l a r ó w  — . ■ . L o n d y n  za  10 fun tów  s z t e r l .  1 5 u . -  . Medy«l*r 
za  100 z ł .  w a lo ty  a u s l ry a c k .  — . — . P a r y ż  za  100 fr .  — . — .

K u r s  z ł o t a .  D u k a ty  ces .  m e n n ic z e  7 .1 2 5/ 10, d u k a ty  ce s  p e łn e j  
— . — . k o rony  — .— , pó łkorony  —. -  .

( H a n k a  f - )  Z n a n y  s l a w i s t a  i b ib l io t e k a rz  w  P r a d z e ,  H a n k a ,  u m a r ł  dn ia  
12. b .  m. po d łu g ie j  s ła b o śc i .

( D o k o ń c z e n ie  k o r e s p o n d e n c j i  G aze ty  w a r s z a w s k i e j  z  S z a n g h a i . )
Z t e g o r o c z n e g o  z b io ru  w ie ś n ia k  j e s t  zadow oln iony  ; sam  to z je g o  u s t  

s ły s z a ł e m  tem u dni p a r ę ,  z r o b i w s z y  w y c ie c z k ę  z e  s t r z e lc a m i  n a  p o b l i z l i e  tu 
p o la .  T r z e b a  bo w iem  w ie d z ie ć ,  że  d la  m y ś l iw y ch  j e s t  to t a k ż e  E ld o ra d o ,  s z c z e ­
gó ln ie j  k iedy  id z ie  o b a ż a n ty  i p tak i  w o d n e .  J a k  s z c z ę ś c ie  posłuży ,  w  je d n y m  
d n iu  d e b r y  s t r z e l e c  u b i je  k i lk a d z i e s ią t  k a c z e k ,  b e k a s ó w ,  b a ż a n tó w  i t. p. Z w ie ­
r z y n a  c h iń s k a  u c h o d z i  za  d e l i k a tn ie j s z ą  od n a s z e j  i r z e c z y w iś c i e ,  k a c z k a  np. 
d z ik a  j e s t  b a rd z o  s m a c z n ą .  Z o w ocam i r z e c z  s i ę  m a  całk iem  p r z e c iw n ie .  W ie l e  
j e s t  p ię k n y c h  z p o z o ru ,  a le  t w a r d e ,  w o d n is te ,  b e z  sm aku . W  tej o ko l icy  r z e ­
c z y w iś c ie  ty lko  m o re le  i w i n o g r o n a  mogą b y ć  p o ró w n a n e  z  e u ro p e j sk ie m i ,  a 
j e ś l i  n ie  są  l e p sz e  od f r a n c u s k ic h ,  to  n a  j e d n e j  s to ją  z  n iem i s to p ie  N ie k tó re  
o w o c e  tu t e j s z e  w c a l e  w am  są  n ie z n a n e ,  a le  n ie  z a s łu g u ją  na s z c z e g ó ln ą  u w a g ę .  
T o ż  samo inożna p o w ie d z i e ć  i co do j a r z y n ;  w ie lk a  tu  ich  j e s t  l i c z b a ,  a le  d e ­

l i k a tn i e j s z y c h ,  u  n a s  p r z e z  b o g a t s z e  k la sy  p o ż y w a n y c h ,  p r a w ie  w c a le  n ie  u p r a ­
w ia j ą .  T a k  w ię c  n ie  m asz  ni s z p a ra g ó w ,  ni k a ra f io łów ,  ni k a r c z o c h ó w  i  t.  d. 
W s z y s t k o  to j e d n a k i e  n a  s to la c h  b o g a t s z y c h  tu  domów się  z a s t a w ia ,  a to s p o ­
so b e m  ja k  n a jp ro s t s z y m  i  n a j ł a tw ie j s z y m .  J a r z y n y  go tu ją  8ię  w e  F r a n c y i  lub  
A n g l i i ,  a  tu  o d g r z e w a ją  i  g o to w e  do j e d z e n ia  p o d a ją .  U czony  A p p e r t  w y n a la z ł  
sp o s ó b  ł a t w y  z r o b ie n ia  z u p e łn e j  p ró ż n i  w y c ią g D,ę clem w s z e lk ie g o  p o w ie t r z a .  
N a  te j  z a s a d z i e  sp o c z y w a  f a b ry k a c y a  t a k  z w a n y c h  kon e rw ó w .  J a r z y n ę  lub 
co c h c e s z  p r z y r z ą d z i s z  sp o so b em  zw y c z a jn y m  * u g o tu je sz ,  a  potem  z a m y k a s z  
w  p u s z k a c h  m a ta lo w y c h ,  u m y śln ie  n a  to z ro b io n y c h  j a k  n a jh e rm e ty c z n ie j .  T e  
p a s z k i  tu ta j  o d g r z a n e  d a ją  p o t r a w ę  ta k  s m a c z n ą ,  iż  m ógłbyś  s ię  omylić  czy 
j e s z  ś w ie ż e  j a r z y n y ,  czy  z  in n e j  s t ro n y  św ia t a  p r z y b y łe .  S z p a r a g i ,  g r o s z e k  
sło d k i  i t .  d.  s z c z e g ó ln ie j  d o b rz e  s ię  zach o w u ją -

H a n d e l  t e n  s t a ł  s i ę  b a r d z o  z n a c z n y m  a N an tea  w e  F ra n c y i  z n a c z n ą  
i l o ść  tych  k o n s e r w ó w  w y p r a w i a j ą  do n a jo d le g le jsz y c h  p o s ia d ło ś c i  ko lo n ia ln y ch .  
R z e c z  to j e d n a k ż e  d o ść  d ro g a ,  a le  n i e k tó r z y  k s i ą ż ę t a  hand lu  t r z y m a ją  k u c h a r z y  
f r a n c u s k ic h  i p lą c ą  iin 10 do 1 2 .0 0 0  z ip .  r o c z n ie ,  d l a t e g o  ż y c ie  E u ro p e j c z y k a ,  
obok in n y ch  n am  n i e z b ę d n y c h  w y g ó d ,  j e s l  tu  b a rd z o  drogie .  D z iś  w ię c e j  j n ż  
ob e z n a n y ,  n ie  cofam tego  com r a z  n a p i s a ł ,  iż  ż y c ie  tu  j e s t  s z e ś ć  r a z y  d r o ż s z e  
j * k  w k t ó r e m b ą d ź  w ie lk ie m  m ie ś c ie  E u ro p y .  P o n ie w a ż  mówię o ró ż n y c h  p r z e d ­
m io ta c h  k o n su m c y i ,  d o d ać  m u sz ę ,  ż e  w o ło w in a  z b y d ia  z p r o w in c y i  in n y ch  po ­
c h o d z ą c e g o  i b a r a n in a ,  b a r d z o  tu  d o sk o n a le ,  s t a n o w ią  j a k  w s z ę d z i e  g łó w n e  
m ię s iw o .  J e d n a k  C h iń cz y cy  w ie p r z o w in ę  p r a w i e  w y łą c z n ie  p o ż y w a ją ,  a z w ie r z e  
to  o d g r y w a  w ie lk ą  ro lę  w  g o s p o d a rs k ie j  ekonom ii  tego k r a ju .  W i e p r z  tu te j -

Si >v, r m  a

szy ,  o dm ienny  z n a c z n ie  od n a sz y c h  pos ta c ią ,  a m ięso  j e g o  j e s t  d e l i k a t n i e j s i  1 
ł a tw ie j s z e  do s t r a w ie n ia ,  a n iż e l i  u nas.

P o n ie w a ż  n ie  ma s ta d ,  a za lc in  nie  ma n a b ia łu .  C h ińcz yk  n ie  zna  pr *' 
w ie  sm a k u  m leka  lub m a s ła  ; te r z e c z y  p r z y c h o d z ą  d la  n a s  z  E u ro p y  i A"1" '  
r y k i .  M leko  b aw o l icy  j e s t  w o d n is te  i n ie  sm a c z n e ,  a le  tego ty lko  w oiaW 
ilo śc i  i w n ie z b ę d n e j  p o t r z e b ie  domy cu d zo z ie m c ó w  u ż y w a ją .  D rób  j e s t  oblW' 
d o b ry  i b y na jm nie j  n i "  d rog i .  R yby  dla  podn ieb ien ia  n a s z e g o  nie  b a rd z o  s0>a ' 
c z n e ,  m ów ię  o r z e c z n y c h  tylko, bo p rz e c iw n ie ,  u t rz y m u ją ,  że  m o r s k ie ,  »zc*e' 
go ln ie  w  po b l iżu  M akao ,  są  l e p s z e  j a k  n a  ca łym  św ie c ie .

W r ó ć m y  j e d n a k ż e  na pola.  P rz y b l iż m y  s ię  n a p rz y k ła d  do W a - S u n g .  'v‘l 
k i l k u n a s to ty s ię c z n e j .  L e z y  ona  nad sam ym  b rz e g ie m  i p r z y  u ś c iu  W a n - p °  ^  
S y n a  O ce a n u .  W  tem to m ie jscu  o k rę ty  z w y k le  r z u c a j ą  k o tw icę  i k*J" 
p r z y p ły w u  lob o d p ły w u  m orza ,  s to s o w n ie  do tego  czy do S z a n g h a i ,  lub  z Szonf>' 
hai p ły n ą .  W y c h o d z ą c  w  b ra m y  m iasta  c h iń s k ie g o ,  u d e rz o n y  częs to  j e5*" 
p r z y k r y m  w id o k ie m  śc ię te j  g ło w y ,  z b r o d n ia r z a  pod to r tu r ą ,  r ó w n i e  częs to  n* 
p o ty k a sz  o h ydnych ,  p r z e r a ź l i w y c h  k a le c tw e m ,  z  g łodu  u m ie ra ją c y c h  żebrakó'*'1 
a le  ty ch  o k ro p n o ś c i  po w s ia c h  o k o l icznych  w ca le  nie  w id z ia łe m .  I o w s 1""1' 
ogólny ich p o z ó r  z w i a s t u j e  p e w ie n  spokó j ,  z a d o w o ln ie n ie  a  n a w e t  i di>kf® 
m ien ie .

W s i e  te  w ła ś c iw ie  m ożn ab y  r a c z e j  m i s s t e c z k a m ’ n a z y w a ć .  E n w s ? c d 'nl* 
w ą z k i e  u l ice  są  p ły tam i k a m ien n em i  p o w y k ła d a n e ,  domy z a ś  b u d o w a n e  
p rz y  d ru g im .  W i d z i s z  w  n ich  i r o zm a i te  sk le py  a m ianow ic ie  p ie k a rz y .  P* 
b l i c z n e  k u c h n ie  i k a r c z m y ,  k tó r e  w ła ś c iw ie j  n a z w a ć b y  m ożna h e rb a tn ia m i ,  ^  
ty lko  h e r b a t ę  w  c h w i la c h  w< lnych  c h iń s k i  ro ln ik  pija.

K ażdy  z  domów, nie  b ę d ą c y  sk le p e m ,  j e s t  małym fo lw a re z k te m ,  m a ;ąc),l,! 
o p ró c z  iz b  m ie sz k a ln y c h ,  z a b u d o w a n ia  g o s p o d a r s k i e ,  m ia n o w ic ie  na  s k ia ^ f  
p r z ę d z e n ia  b a w e łn y ,  bo m łó cą  p o w s z e c h n ie  pod g o lem  n ie b e m ,  na  podw ó,' <" 
a lbo  po p r o s t u  na  u licy. W e w n ą t r z  tych  m iesz k ań ,  w  ogólnośc i  m ów iąc ,  ^  
b lo w a n ie  j e s t  b a r d z o  o b o g ie ;  tylko n a c z y n ia  do j e d z e n i a ,  p o w s z e c h n ie  pnrC®1̂  
n o w e ,  n a d a ją  im o d rę b n ą  cechę .  P rz y te m  w  każdym  p r a w i e  domu roa»* 1 
t a r z y k  z  bożkam i,  l i c h t a r z a m i  i prz .yborami do p a len ia  k a d z id e ł .  D leg ie ,
k ie  p as y  z  p a p ie ru ,  z  n ap isam i  ch ińsk iem i,  w .vra z Ł ja c e  z a p e w n e  ja k i e  m or3 
p r a w i d ł a  z  K o n fu cy u sza .  lub  r e l ig i jn e  E a d b y ,  z a w ie s z o n e  po ś c ia n a c h  od sz rży1* 
do pod łog i ,  s t a n o w ią  ich  ozdobę,  sz czeg ó ln ie j  u n ieco  m o ż n ie j sz y c h .

Gdy w ie ś  o p u śc isz ,  z n a jd z ie s z  s ię  p om iędzy  n ie z l ic z o n e m i  folwark*"1'! 
z a l e d w ie  o p a r ę  s e t  k roków  od s i e b ie  od leg łem i .  K ażd y  p r a w i e  j e s t  o toc*"^  
w y so k im  żyw ym  p ło tem  i d r z e w a m i ,  j a k  p ła c z ą c a  w i e r z b a ,  la s e k  bambosO'*')^ 
innem i,  k tó ry c h  n a z w a ć  n ie  u m ie m ;  c z ę s to  też  ca ły o toezony  ro w e m  wodą 
p e łn ionym
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